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kronice za wiemtz nonpa: 

Do ogioszeń umieszezzć się mających w nu- 

merach świątecznych, aobntmich i niedziełnych 
dopia<- się 30 procent, 


W Warrnawie skbyć moata „Gatetą Poranną* 
1 „Gazetę Wieosorną* w Biurze dziemnirów 
„Protaień*, ul Widok i 19. 


wychodzi codziennie o godzinie-6§-țanņo i o godz. 1 po pol. („Gazeta Wieczorna”) 


P T. Interesentów uprasza się o zgłaszanie w sprawach redzkcyinych wyłącznie miedzy godz. 6 a 7 wieczorem w biurze Redakcył przy ul. Sokoła 4A. 
R kopisów ne zwraca się. — Biura Adninistracyi otwarte codziennie od godziny 6-tej rano do godz. 7-mej wieczór. — Telefen redakcyjny Mr. [5. 
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Sojusz bofyszów z Polską. -- Ukraińcy tolają sie przed Denikinan. 


Galicya wschodnia przyznana Polsce! 
Paderewski przywiezie z Paryża dekret Koalicyjny. 


Niesłuszne rozczarowanie. 


(Od naszego warszawskiego korespondenta) 


Warszawa, $ paźdz ernika. 

(A.) Po mowie pana ministra skarbu powiał 
nagle w pewnej części prasy warszawskiej po- 
wew zimny rozczarowania. Nie można nawet mó- 
wić, by graly tutaj jakieś wzglęay polilyczno-par- 
tyjne. Nie! O panu dr. Leonie Bilinskim i 6 jego 
działałności zaczynają się sceptycznie wyrażać 
dzienniki i ludzie różnych obozów... 

Kto zna teren-warszawski, ten nie może się »- 
przeć wrażeniu, że dr. Le0n Biliński po prostu Za- 
czyna przęstawać być modhym. Straszny to ob- 
aw psychiki spzcyalnie warszawskiej. .Waisza- 
wa nie może żyć nigdy bez ludzi, którzy Sa mə- 
dni. Dawniej bywali tymi ulubieńcami mody :— 
śpiewacy swoi į obcy, Mierzwiński i Battist n., at- 
torzy i aktorki, jakiś świeżo przybyły do Warsza- 
wy literat, Brandes albo Nossig, Rydel alho Spa- 
sewicz, malarze, turyści... Moda trwała kilka tygo- 
dni i mijała tak szybko, jak przychodz:ła... 

Dzisiaj dzeeje się to. samo. Tylko dzisiaj bola- 
terami mody warszawskiej i jej ofiarami równo- 
cześnie są przeważnie politycy. A więc modaym 
był przez pewien czas Piłsudski, potem Haller, po- 
tem — al: nisdługo Korianty — potem Paderew- 
ski, jeszcze potem Bliński, Dzisiaj. w trzecim mie- 
siącu jego działalności karta się odwraca. Warsza- 

a sę znudziła. Szuka nowego bożyszcza, a sta- 
re zaczyna nurzać w pyle ulicznym. Twierdzi, że 
pan Bilński ją rozczarował. Tymczasem narzeka- 
nia są nader niesłuszne. 

Pan Biliński zrobił bardzo dużo, bo zaprowa- 

*dza porządek tam, gdzie on przedewszystkiem 
musi panować: w tw'podarce fnansowej. Pokazu- 
je się. że rozpanoszył się chaos sxandaliczny. 

Nie tylko wydawano bez pozwolenia Sejmu ol- 
brzymie sumy, lecz co gorsza — wydawano je bez 
zawiadomienia mnisteryum skarbu. Jeszcze dzi- 
siaj pan Biliński nie wszystkie sumy zdołał zare- 
zestrować i dowiedzieć się, kto ma prawo uważa- 
nia się za wi.rzyciela państwa polskiego. 

Takje uporządkowanie długów, takie spraw- 
dzene. kto i 1a co wyda! takie zastrzeżenie, że 
nie wolno w przyszłości wydawać na własną rę- 
kę — wszystko to nie mogło się odbyć bez wzbu- 
dzenia mnóstwa prywatnych niechęci i osob- 
stych kwasów. Typowym przykładem takich ani- 
mozyj na tem tle jest ustąpienie pana ministra Min- 


(Dalszy ciąg na str. 21 


(Telef.) (m.) Z Paryża telegrafują do „„Kuryera Porannego'': 


się wiadomość o,przyznaniu Galicyi 


Warszawa, 10 października. 
Potwierdza 
„wschouni.j Polsce. Wygotowanie od- 


nośnego d_krztu jest już na ukończeniu Prezydent ministrów Paderewski 
przywiezie ze sobą odnośny dokument z Paryża. 


DT 


' Sakcecy gi:choty pot- K ej na froncie wołyńskim 
FLO zau ai LAC o BMLARDU o iorasaln ogo. 


Warszawa, 10. paźdz wrnika. 

FRONT LITEWSKO - BIAŁOKUSKI: Wy- 
cieńczony bezowocnymi atakami n.eprzyjaciel nie 
wznowił w dnłu wczorajszym ataków na przy- 
czółek mostowy Bobrujska, Na południe od Bo- 
brujska ddziai naszej kawaleryj zn onacka za- 
atakował i rozbił koncentrujące się oddziały prze- 
ciwnika na wschód od Ptycy we wsiach Kryuki 
i Rotmirowice. 

Na odcinku poleskim atak bolszewików 
Kopaczkowice. 


na 


FRONT WOŁYŃSKI. Na odcinku Oleska w 
rejonie na wschód od Pergi przeprowadziła t3- 
sza piechota silne wywiady zajmując częściowe 
miejscowości Rudnię, Czerwonki, Hlorodec i Ju- 
styntów. Po wzięciu jeńców i 3 karabinów ma- 
szynowych coinęły się nasze oddziały na dawne 
sianow'sk" F 


Haler. 


Sojusz Łotyszów z Polską. 


Paryż, 10. października. 

(Telef) (r) Delegaci państwa łotewskisgo, a 
w szczezólności Ulmanis wszczęli tutaj energicz- 
ną akcyę w celu skłonienia koalicyi do usuniecia 
ża wszelką cenę armii von der Goltza. Proszą oni, 
aby kcalicya dostarczyła broni i amusicyi Loty4 
szom do walki przeciw bołszewikom. Wobec sfer 
polskich oświadczyli Łotysze,eż2 uwaźaia Polskę 
za jedyne państwo, które zdoła udaremnić sojusz 
niemiecko-rosyjsid, bardziej nisbezpisczny dla 
Łotyszów, jak dla Polski.  Chcłeliby więc oni 
wejść w ścisły kontakt z polityka polską. Polacy 
w Inflantach stanowiacy tam 12% s3 najlepszym 


sojusznikiem Łotyszów w walce z Niemcamii kur- 
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ZWROT NA PRAWO W RZĄDZIE UKRAIŃSKIM 
Wiedeń, 10. października. 

(PAT.) „N. Fr. Presse“ donosi za szwajcar- 

ską agencyą telegraficzną, że rekonstrukcya ga- 

binetu ukraińskiego dokonaną została przy silnym 

zwrocie na prawo. Ministrem spraw zagranicznych 


,łandzkimi, którzy przez cały czas wojny azjtowa- 
i na rzecz Prus, a obecnie !ntryg tych nie zaprze 
;stalj starając się utrącić ideę (państwowości łe. 
tewskigj. 

l Warszawa, 10. października. 

| (Telef.) (m) Okazuje się, że wyjazd podsekre- 
'tarza stanu spraw zagranicznych p. Skrzyńskie- 
go ne miał na celu udziału w uroczystościach o- 
twarcia wszechnicy wileńskiej, ale połączony jest 
ze sprawą natury politycznej. W Wilnie padse- 
kretarz Stanu spotka się z delegacyą łótewską. 
'poczem po wstępnych obradach dslegacya ta uda 
jsię do Warszawy. 


O EC E e 


zamianowany został dotychczasowy poseł ukra- 
iński w Pradze dr. Maksym Sławiński, który stoi 
na stanowisku samodzielności Ukrainy i jest zwo- 
lennikiem współdziałania Ukrainy ə entemtą. 


Św. Z 


kiewicza. Ale takich kwasów, takich niechęci, ta- 
kiego niezrozumienia, że inaczej minister skarbu 
me może postępować nagromadziło się bardzo du- 


żo i tutai zapewne tkwi drugie nieg mniej ważne 
źródło zmnieiszonej popularności pana Biliń- 


skiego. 

Młoda biurokracya ministeryalna warszaw- 
ska, o ile nie wyszła ze szkoły austryackiei, nie 
rozumie wogóle potrzeby rachunku i potrzeby 
kontroli jak najściślejszej. Jast ona przyzwyczajo- 
na do szerokiego gestu Warszawiaka, który przed 
wojną w zakresie swego gospodarstwa prywatne- 
go przeważnie żył nad stan. Tę metodę przenie- 
siono żywcem w sferę stosunków publicznych i 


„QAZETA PORANNA”, 


państwowych.  Domero teraz ludzie rozsądni w 
szeregach tej biurokracyi — a takich jest sporo — 
ośmiełeni przykładem pana Bilińskiego zaczynają 
go naśladować. 

| Warto przytem podkreślić, że na czele Naj- 
'wyższej Izby Kontroli, czyli Izby Obrachunkowej, 
|stola dwaj tędzy ludzie: prezesem jest były mini- 
ster Sprawiedliwości pan Józef Higgersberger, 
który przed wojną zajmował bardzo poważne sta- 
nowisko w adwokaturze warszawskiej; wicepre- 
zesem jest fachowiec, bo pan Nentwig, poprzednio 
radca ministeryalny Naiwyższej Izby Obrachumko- 
wj w Wiedniu To daje gwarancyę, że kontrolę 
państwa będzie się prowadziło porządnie. 


O czem mówi prasa ruska? 


Lwów, 11. października. 
RUSKA ODEZWA DO PRASY GALICYJSKIEJ 


(zet) „Nowa Rada“ zwraca się do całej pra- 
sy galicyjskiej bez różnicy narodowości i stron- 
nictw politycznych z apelem o ińterwencyę w 
Sprawie przepadania na poczcie egzemplarzy „No- 
wej Rady“. 

— Prosimy was, napiętnujcie to zło i proście 
swoje społeczeństwo, iżby nie tolerowało tzj złej 
sprawy i umożliwiło nam wydawanie pisma, ma- 
jącego na celu obronę słowa ojczystego oraz lud- 
ności, przybitej wojną i innemi nieszczęściami." 

Przy tej sposobności godzi się przypomnieć 
panom Rusinom epizod z pierwszych dni rządów 
ruskich we Lwowie, kiedy. to na rozkaz władz u- 
kraińskich zgraja żokiaków pod dowództwem ofi- 
cerów wpadła do drukarń pism polskich we Lwo- 
wie i zniszczyła gotowy skład numerów, a zara- 
zem zakazała dalszego wydawania pism polskich. 
Ale wtedy nie znalazł się ani jeden dziennikarz ru- 
ski, któryby by! miał odwagę wystąpić przeciw 
tej barzarzyńskiej metodzie władz ukraińskich i 
stanął w obronie polskich kolegów po p'órze. Faxt 
powyższy wszelako nie przeszkodził bynajmniej 
„Nowej Radzie“ do wystosowania apelu do pol- 
stkich dziennikarzy, tychże samych, których ani je- 
den dziennikarz ruski nie wziął w obronę w listo- 
padzie. No... ale w listopadzie dzienniki ruskie 
traktowaty Polaków „per canaille“ razem z reda- 
ktorem „Dila“, a zarazem ruskim ministrem spraw 
zagianicznych p. drem Paneiką. 

I jeszcze jedno: dzienniki ruskie wysyła się 
opatrzone adresami w języku ruskim, jakim nie 
władają polscy listonosze. To też jedno przypo- 
mnienie: w PFstopadzie we Lwowie poczta ruska 
nie przyjmowała wcale przesyłek, adresowanych 
po polsku. 


O SKORE DUNOSICIELA. 


(y) „Ukraińskij Prapor“, wychodzący w Wie- 
dniu, w artykule pod tyt.: „Jak obeszli się Lachy 
z inżynierem Maliszewskim“ donosi co następnie: 
W czerwcu aresztowali Połacy w Tarnopolu iu- 
zyniera Maliszewskiego i wieźli go przez Lwów 
do obozu w Dąbiu. Po drodze tak go zbili eskortu- 
jący żołnierze polscy, że ciało jego wyglądało jak 
jedna masa sina, Na dworcu lwowskim napadli 
na in«niera Maliszewskiego, miejscowi kolejarze 
polscy i na spółkę z eskortą tak go dalej bili, że 
połamali mu ręce i powybijali wszystkie zęby 
przednie. W stanje nieprzytomnym powicziono go 
dalej, mimo próśb rodziny, która prosiła o od. 
danie go do któregoś ze szpitali lwowskich. Czy 
inżynier Maliszewski dojechał żywy do Dąbia. 
względnie do któregoś innego obozu, nie można 
było sprawdzić“, 

Aby uspokoić „Ukraińskij Prapor“, zawiada- 
miamy go, że p. Maliszewski dojechał szczęśliwie 
do obozu dla internowanych w Strzałkowie. — 
Tam umieszczono go w wygodnej wilii „Grażyna“ 
i pozostawiono zupełnie na wolności. Korespondu- 
je on z rodznę, ma obie ręce zdrowe, a że w o 
statnim czasie zaniemógł na oczy, na własne żą- 
danie przeniesiono go do szpitala. 

Jeżeli prawda iest, że bito go po drodze, tc 
pietnujemyv tem postępek z oburzeniem, bo znęcs- 
nie się nad kezbronnym uważamy za hańbę. 

Nie możemy jednak pominąć milczeniem fa 
ktu, że na p. Maliszewskim ciąży ciężki i haniebn" 
zarzut, KŻ swołmi donosami spowodował areszto. 


wante i morderstwa najlepszych synów Polski 
torturowanych w Złoczowie. 

I skoro patryoci ukraińscy biadają nad utrata 
jego przednich zębów, nie przytaczając na to ża- 
dnych dowodów, to my z naszej strony apelujemy 
do naszych działaczy politycznych, aby podali do 
publicznej wiadomości działalność tego pana z 
czasów imwazyi ukraińskiej. 


ILU JEST UKRAIŃCÓW W KIJOWIE? 
(zet) We „Wpzredzie” czytamy: 


Na podstawie spisu ludności, jaki odbył się w 
maju br., ludność kijowska wynosi 540.808 głów. 
Z tego jest: Ukraińców 128.664, Rosyan 232.148, 
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Iżydów 114.524, Polaków 36.828, Małorosów 8.259, 
innych 20.385. 

Jak z tego okazuje się, w Stolicy Ukrainy, U- 
kraińcy liczą się zaledwie jako czwarta część lua- 
ności, mimo to śednakowoż wważają Kijów za mia- 
sto czysto ruskie. Natomiast Lwów, liczący z gó- 
rą połowę ludności polskiej, niə jest — wedle Ru 
sinów, miastem polskiem! Bodaj to —. ruska bez- 
strommość! 


SZKOLNICTWO ŻYDOWSKIE NA UKRAINIE. 


Departament oświaty przy ministerstwie dla 
spraw Żydowskich opracował projekt szkół ży” 
dowskich na terytoryum rzeczypospolitej ukraiń- 
skiej. Obejmuje on: pensyonaty, ogródki fre"low- 
skie, niższe i wyższe szkoły początkowa, instytu- 
ty i kursy. W program naukowy tych szkół wcho- 
dzą obowiązkowo: literatura ukraińska, historya 
i geografia. 


UKRAIŃCY W AMERYCE. 

„Wpered' donosi, że 700.000 Rusinów ze Sta- 
nów Zjednoczonych, 350.000 z Kanady i 130.000 z 
Brazylii wysłało swoich delegatów do Nowego 
Jorku, gdzie zawiązał się „Centralny ukraiński 


„związek ludowy", jednoczący w sobie wszystkie 


organizacyc ruskie na terytorymm całej Ameryki. 
Celem Związku jest między innemi niesienie po- 
mocy materyalnej i moralnej współbraciom eure- 
pejskim. 


CO rzy zę W 


Ankieta w sprawie 


ochrony młodzieży. 


Referat prof. dra Gróera. — Opieka mad dzieckiem w ciągu wieków. — Diaczego ni ! 
; : A E, E næ było dodat- 
nich wyników? — Konieczność opiexi lekarskiej, — Wykształómy zastęp UM Yee i 


rek dziec.! — Projekt utworzenia kliniki pedyatrycznej. 


— Wspólna prośba towarzystw o sub=- 


wencyę rządu. — Odżywienie dziatwy lwowskiej, 


Lwów, 11. października. 


(mg) Czwarte posiedzenie ankiety w sprawie 
opieki nad dzieckiem i młodzieżą, zwołanej przez 
Zjednoczenie chrześc, dobroczynności pryw. i pu- 
blicznych odbyło się wczoraj w Lidze pomocy 
przemysłowej pod przewodnictwem prezesa Bol. 
Lewickiego w obecności dyrektora Okr. Urz. 
zdrowia dra M:kołajskiego, prof. uniw. dra QGró- 
era, lekarza kliniki dziecięcej dra Progulskicgo, dra 
Serbeńskiego, reprezentantów nauczycielstwa o0- 
raz towarzystw oipekujących się dziatwą. 

Prof. dr. Gróer w obszernym i rzeezowym te- 
feracie przedstawił dotychczasową opiekę nad 
dzeićmi w oragu wieków, wykazał jej błędy i o- 
mówił sposoby racyonalnego prowadzenia tej dzia- 
łalności. Opieka nad dzieómi powinna być ogólną 
i skuteczną. Ogólną t. j „obejmującą wszystkie 
bez wyjątku dzieci, może być tylko opieka prowa- 
dzona przez państwo. Obecnie nie mamy w Euro. 
pie państwa, któreby tę opiekę miało zorganizo- 
waną tak, że możnaby je naśladować. Państwa eu- 
ropejskie dążą dopiero do upaństwowienia tej a- 
keyi. Dążenie to nie jest w  histaryi nowością, 
próby bowiem prowadzenia opieki mad dziećmi 
orzez państwa były niejednokrotnie podejmowane, 
lecz nigdy nie' dały pozytywnych wyników. Z 
drugiej strony widzimy prąd charytatywny tt. j. 
spielkę nad dziećmi. stale prowadzoną przaz ko- 
ściół i społeczeństwo, która również nie dawala 
rezultatów. Opiekowali się także dziećmi nauczy- 
ziele, prawnicy, teoretycy — natomiast nie zaj- 
mowali się tą akcyą ci, którzy z zawodu byli do 
tego powołani t. j. lekarze. 

I to właśnie było powodem, że akcya dotych- 
cząsowa wogółe nie dawała owoców. Opieka spo- 
łeczną nad dziatwą, dzisli się na grupy zawodo- 
we, w których potrzebni są fachowi prawnicy i 
iauczyciele, ale najważniejszą rolę odgrywa le- 
atz. Współczesna pedyaterya obejmuje wszystkiu 
ykresy w Życiu dziecka od urodzenia aż do wy- 
oru zawodu i aż do tej chwili sięgać powinna o- 
aka nad niem. | 

Refereat wykazai wadliwość domów poprawy, 

ttóre są zwykle prowadzoae niefachowa ręka i 
-emadzą dzieej różnych katezeryi, zarówne nie- 
leczalne, jak Spaczone umysłowe. Chore lub ze- 
osute moralnie, która *"leżałoby rozdzielić Nasze 


| "R i przytułki kładą $wydcie najmniejszy na- 
Ax na opiekę lekarską i jeżeli wzywają lekarza, to 
| ważają porade ego za akcyę dobroczynną i nie 
czują się w obowiązku wynagradzania go za 5- 
fiarowanie wielkiej sumy czasu i trudy. Drugim 
warunkiem należytego rozwoju dziatwy w ø- 
|chronkach jest rozporządzanie  zastępem wy- 
kształconych pielęgniarek dzieci. 

Referent podał wniosek, by społeczeństwa o- 
powiedziało się u rządu za utworzeniem kliniki 
pedyatrycznej czyli uczelni biologii dziecka dla 
lekarzy | za stworzeniem przy urzędach opieki 
|goneralnej kursów zawodowych dla pielęzniarek. 
Prof. dr. Gróer stara się już us lnie o założenie 
kliniki i jest już w trakcie jej organizacyi. Wresz- 
cie wniósł referent, by utworzono ścisły komitet 
fachowy dla działania. 


Referenta nagrodzono żywymi oklaskami. "W 
dyskusyi przemawiali pp.: Starzyńska, dr. Ser- 
beński, prof.. Abrahamowa, Zajączkowska, dr. 
Perimutterówna, Antoniuk, przewodniczący i Te- 
ferent, Dr. Serbeński podn'ósł potrzebe wykształ. 
cenia hyg enicznego lekarzy i wspomniał o insty- 
tucyi lekarzy szkolnych. Qmawia'ac kwestyę 
kursów dla pielępniarek, zauważył. że T. O. M. 
prowadziło już taki kurs, który jednak da! mini- 


malną liczbę absolwentek. R 
Przew. Lewicki podał do wiadomości, że 
towarzystwa opiekniące się dziećmi podadzą 


| wsnólna prośbe o subwencyę do Ministerstwa 
zdrowia przez Ziednoczenie chrześć. dobroczy”- 
ności. które smorządzi wykary towarzystw i prze- 
śle sprawozdania z ich działalności. Instytucye te 
wejdą pod bezpośrednią opiekę i kontrole Mi”. 
sterstwa į spełnać beds na razie to zadanie, któ- 
re później obejmie państwo. 

Prof. Gróer wyjaśnił na zapytanie, że perso- 
nal mauczycielski dla akademiji się znajdzie, a 
przeprowadzenie programu kształceną pi'elęynia- 
irek już w przyszłym roku dałoby zastep fac'e- 
wych sił. Centralny urząd enieki zaangażował 'y 
ra razie personal biurokratyczny; te same osovy 
kształciłyby sie równocześnie na oehren'arki i w 
miarę uzupełnienia studvów byłyby użyte de pra- 
ey praktyczne, Test pażadane aby kursy te ozy- 
skały uznanie Ministerstwa i mogły dawać dv- 
plomy; należałoby od kasdykatek na pielegniarki 
w ochronkach żądać koniecznie dvmlomów. 
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Nr. 4375 


P. Antoniuk podniósł, że instytucye onieki 


nad dziatwą i szkoły otrzymają żywność dla od- 


żywienia młodz eży, na co Lwów otrzymał wy- 
latkowo podwójną  racyę. Zarząd miasta u- 
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tworzył komitet pod przew. wicepr. Obirka i roz- 
dzielać będzie wiktuały na podstawie przedlożo- 
nych wykazów. 


è a t . 
Poisza kom sya wojskowa w Berlinie. 


Warszawa, 10. października. |której stoł generał hr. Lamezan, a w skład której 
(Telef.) (m) Razem z polską delegacyą poli- wchodzą major Petelenz, 
stanu prezy-. 


tyczną, złożoną z podsekretarza 
dyum Rady ministrów Wróblewskiego i posłów 
sejmowych Diamanda i Korfantego, udała się do 
Berlina również i komisya wojskowa, na czele 


Pieczonka, Kwiecjński i Fromowicz, tudzież poru 


opracowanie materyału informacyjnego. 


« 


Nowe wnioski sejmowe 


Warszawia, 10. paźdz ernika. 

(Te'ef.) (m) Projekty ustaw, którym. Seim 
w najbliższym czasie będzie sie zaimował, do:v- 
czą banku polskiego, organ zacyi władz skarbo- 
wych, "monopolu spirytusowego, epodatkowania 
spadków i darowizn, pdwyższenia podatku grun- 
towego, podatku oå prywatnych domów baxxa- 
wych i kantorów, podatku od skrzynek depozy- 


| towych, epodatkewąnia drożdży. Pozatemt apra- 
cowano już prawe wspbółdz elcze, gotowe już zu- 
pełnie de wniesienia do Sejmu. Projekt ogólnego 
prawa wsrpółdzielczege ©pracowany jest przez 
ministerstwe skarbu przy współudziaje wybitnych 
keoperatystów i praeewuików wszystkich trzech 
dz elnie Palski. Główne sarady odbywaja się pod 
przewednietwem p. Adamskicze. 
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Fuzya stronnictw ludowych. 


TEKST ODEZWY ZJEDNOCZONYCH 
LUDOWCÓW UŁOŻONY. 
Warszawa, 10. paźdz ernika. 

(Telef) (r) Dowiadujemy się z kół sejmowych 
tè poseł Stapiński oświadczył posłom ziednaczo- 
nego stronnictwa ludowego, że dwaj członkowie 
jego grupy panowie Putek i Madej postanowili 
odwołać się do wyborców i zapytać ich czy g0- 
dzą Się oni na wstąpienie wymienionych posłów 
do ziednoczoneso klubu ludowców. Dowiadujemy 
się dalej, że ułożono już tekst wspólnej odezwy 


wszystkieę ludewców, która jednakowoż ukaże 
sie dopiero po pełnepą pesiedzem.u klubów t. j. we 
wterck. 


ZJAZD NARODOWEGO ZJEDN. LUDOWEGO. 
"Warszawa, 10. października. 
(Telef.) (m) Ozólny zjazd narodowego zied- 
jnoszenia ludowego, na którego czele stoi p. ks. 
Bliźniak odbędzie się w dniach 25 i 26 listopada br. 
W zieździe tym wezmą udział delegaci kół i mę- 
żowie zaufania stronnictwa, 
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Z OBRAD KOMISYJNYCH. 
Warszawa, 10. pażdziernika. 

(PAT.) Ko™misya ochrony prawnej koniynuując 
redakcyę projektu ustawy o kasach chorych u:1- 
lila przepisy odnoszące się do wkładek. — Komil- 
byą administracyjna załatwiła nagły wniosek po- 
sła Władysława Grabskiego z Gniezna o pomno- 
żeniu środków przewozowych dla przewiezienia 
żywności z Poznańskiego. — Komisya wojskowa 
achwaliła zaprosić na Mastępne zebranie, _którs 


WITOLD BFŁZA. (2) 


COQUIN ET DEMI. 


(Z cyklu „Niebieskie ptaki.) 


(Ciąg dalszy). 


R.ozrmaitości sejmowe. 


cdbędzie się 15. bm. reprezentanta naczelnego do- 
wództwa celem otrzymania wyjaśnień o stanie 
zaepatrzenią atmii i o sytuacyi na wschod. froncie. 


WARSZAWSKIE NARADY DMOWSKIEGO. 


Warszawa, 10. października. 
(Telef.) (w) Korespondent Wasz dowiaduje 
się, że p. Roman Dmowski bawił kilka dni incogni- 
„to w Krakowie i w Warszawie. Celem jegu przy- 
„jazdu było zetknięcie się z leaderami lm” .i na 
O - LERRET DT ~. aa 


kapitanowie Łapińsk;, 


cznicy Grosse i kr. Potulicki. Komisya wojskowa 
składa się z oficerów różnej broni i ma za zadanie 


rodowo-demokratycznej w sprawią stanowisk? 
narodowych -demokratów w Sejmie. 


ZAPOTRZEBOWANIE WĘGLA BEZ POKRYCIA 
Warszawa, 10. października. 

(Telef.) (r) Dyskusya opałowa prowadzona 
na posiedzeniu komisyi przemysłowo-handlowej 
wykazała, że sprawa opału stoi obecnie fisko- 
rzysinie. W państwowej centrali wyglowej zgfo- 
szene zapotrzebowanie dla kple: armii, przemysiń, 
rolnictwa i t. å na Fstcpad wynosi 1.159.635 tón 
wegla. Kopalnie nasze przy obecnym stanie pro- 
dukcyi mogą na listopad dostarczyć zaledwie 
483.000 ton węgla, wobec czego więcej jak połowe 
zapotrzebowania nie może być pokryta. Poza sta- 
raniami w kierunku zwiększenia produkcyi kopalń 
|będzie zadaniem komisy! opałowej inicystywa w 
dostarezaniu innych środków opałowych jak drze- 
wo. ropa itd. a także kontrola nad  szybkiem 
wprowadzeniem w życie odnośnysą organizacy, 


O CZEM RADZIŁA KONTERTNCYA OZESKO 
POLSKA W KRAKOWIE? 

Morawska Ostrawa, 10. paździeraua. 
„Teszińske Kerespondwnce', orzaa 


(PAT.) 

ezeskiej komisyi mlebiscytowej konstatuje, łe we- 
dług imformacyi z Kkomreteutareh źródeł, koda- 
t'e na obradach krakowskieh jedynie e załatwienie 
kwestyi woiskowych, w pierwszym rzędzie e è- 
próżnienie Ślaska Cieszyńskiego. O kwestyaek po- 
lityczsych nie obradowano wcale i wszelkie konk- 
luzye w tym względzie sg zupełnie nieuzasadnieso, 


ZNOWU FAŁSZYWY POSFŁ. 
Warszawa, 10. paździeraike. 

(Telef.) (m) Rosyjskie biuro informacyjne ke- 
munikuis. Z wiarygodnych źródeł dowiadujemy 
się, że p. Kutiepow przyjechał do Warszawy vie 
w charakterze posła rosyjskiegm, lecz tylko jake 
naczelnik misyi dyplomatycznej. Mianowanie peo- 
słą może nastąpić dopiero wówczas. gdy rząd 
Kołczaka będzie uznany przez państwa ententy 
a w ichdiezbie także i przez Polskę. 


POSEŁ POLSKI NA WĘGRZECH. 
Wiedeń, 10. października. 
(PAT.) W. B. K. donosi: Poseg polski w Bu- 
dapeszcie hr. Szembek wręczył wczoraj węg er- 
Skiemru ministrowi spraw zagranicznych swoje pi- 
smo uwierzyłelniające. Hr. Szembek  oznajmi! 
przytem, iż życzeniem jego jest utrzymanie BTZ4 - 
jaznych stosunków między Węgrami a Polską. 
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W tej atmosferze orólnego karciarstwa, gdy 
wszyscy tu wymienieni gracze rzetelnie zasłużyli 


sobie u potomności na za$zczytne imię szulerów — 
me dziwna. że i Walickicgo, który ptzez całe ży 
cie grał, epoka ochrzciła tem niesławnem mianeri, 
choć ten nigdy, jake żywo, Szulsrem nie był. 
Podcjiągnięto go pod jeden mianownik dla 


łatwiejszego zszerszowania typów, nie zadajac. 
sobie trudu siegnąć w glębię iego duszy. by wy- 


_ Miał tedy imć. Walicki wszelkie dane, by 
swiat podbić i ujarzmić. 
Pojechał. Zatraciły się o mim słuchy, nawet 


wuj Buczyński nie wiedział dobrze, gdzie się ra. 
ery siostrzeniee obraca — zginął jak kamień w 
wodzie. Może bieda go zgryzła i rzuciła pod stó!, 
Jak śmiecie do wymiecenia. Może... i 

| Walicki zgnieść się nie dał -— miał zbyt silne 


z pobrzękiwało przyiemnie w trzesie. 


Albo kanonk z Przemyśla Sierakowski, nie | iuskać prawdę człowieka. Walicki grał, Walicni bary, aby ie losy niełaskawe przyziać miały. 


mogący się dochrapać iniuły, że był wolnych oby- wygrywał, a więc był tavim samym poczciwcen,| A był na wozie — był i pod wozem — za. 
czajów i „fajkę w gębie wciąż trzymający” — |jak Iiadzkiewicz lub Miączyński i pod firmą szu-| wsze z toni wypłynał. Część gotówki się wyjadła 


mimo przemożną protekcyę Stanisława Augusta lera przeszzdł w późniejsze pokolenia, aż po dzś 


-- reszta zawieruszyła się gdzieś — Bóg raczy 


i jeszcze możnieiszą — pan Grabowsk ej. 

Czy wiecie coś o tych mszach szulerskich 

wygrywanych przez Miączyńskiego w karty, ja- 
Może imć "siądz kanonik wiecznie był goły, a co 
miał — przegrywał. 
Ot, wiesz co, kanonku — mówi pewnego 
razu Miączyński do zdesperowanego brakieni 
pieniędzy Sierakowskiego — ty stew mszę Śpie- 
waną, a ja przeciwko każdej twojej mszy stawię 
16 czerwonych złotych. 


„dzień (jeśli kto o mim wogóle słysza:), niewiado-| wiedzieć — nie dociekaimy, by nie kompromito- 


Mio, czy z zaszczytem dla tamtych, a dla siebie 
z krzywdą — czy też odwrotnie. 

Epoka Walickiego nie znała, bo go nie chcia- 
jła poznać. Ten jej się nie przedstawił, bo był na 
'to za dumny. Obojętnem dlań było, co o nim $3- 
dzić będa. uważając, że czyn najlepiej o nim za 
świadczy. 

| Jeśli nis zaświadczył — to dlatego, że życi: 
; niebieskiego ptaka było jat wschodnia bajka Sze- 


|wać dobrego imienia młodzieńca — została pusta 
(kieszeń, dziesięć palców, no i spryt, och ten spryt 
rysia. do skoku gotowego, kiedy się najmniej spo- 
dziejesz... - 

„Contre coquin — esauin et demi" wzial śobie 
za dewizę życiową p. Michal Walicki i szedł dalej 
w to coraz bardziej nieznane jutro. 

Pracy się nijakiej nie wstydził, a tyike żal 
|mu było nazwiska na taką ostateczną już ponie- 


f I ksiądz kanonik grał... A o świcie wsta wał od herezady zbyt kolorowe i barwne, oślepiająco wierke i oto przemyśla, jakby je mógł zmienić, 
stolika i spieszył do kościoła odśpiewać sumien- barwna, de letórcze oke nie mozle się zrazu DTZY- qrrybierajac mniej niż jego znane, a snadniej kws- 


nie te msze, które był do swego towarzysza prze- 
gral. Miaczyński, zwoławszy  podkcmendnycu 
swoich szulerów, asystował nabożeństwu, wie- 
rząc, że modli'wa kapłana-gracza przyniesie mu 
dalsze szczęście w dalszych ekspedycyach. A 
Warszawa do rozpuku śmiała się z kawału Sie- 
rakowskiego: taki to był zanik moralności w kar- 
cienej epoce upadającej Polski. 


stosować, a lot pod błękitami zbyt chyży, by 
zo choć na sekundę przychwycić i zatrzymać... 
a . 
* 

| Sto rzetzlnych bizunów wsypaso mu na wzo- 
|rzystym kobiercu i wyprawiano na cztery wiatry 
— w Świat. 

| Csmnaścle wiosen sobie liczył, był piękny, fak 


I 
$ 


się patrzy, sprytem s*rzyło się oko, a kilkadziesiąt 


lifikujące się do wycierania tych wszystkich ką- 
tów, w jakie kos rzucić miał imó. Waliekieze i 
rzucił. 


(C. d n). ' 
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Ofanzywa Denikina postępuje raźnie naprzód. 


Ukraińcy cofają się 


Wiedeń, 10. października. | Wojska ukraińskie cofają się na całym froncie. Si- 
czownicy gabicyl5cy porzucają Petłurę I masowo 


(Telef.) (u) Agencya Reutera donosi z Odessy: 
Oddzłały armii Denikina rozpoczęły nowe ataki 
przeciw Ukraińcom i wyparły ich z Bałty, Hun:a- 
mia, Olgopoła i Gajworowska(?!) Stacya wt 
złowa Krystynówka znajduje się w rękach armi 
Denikina, którego ofenzywa  postępuie naprzód. | 


na całym fro"cie. 


dezerterują na terytoryum zalicyjskie albo do od- 


działów Denikina. W niezadługłm czasie, — fati 
4 twierdzi Agencya Reutera, wojska Deatina po- 


łączą się z wojskami połskiemi, 


ELOmuniizat sztabu ukraińskiego. 


9. października. 

Na froncie Denikinowców, 
spodziewać, nieprzyjaciel rozpoczął ©ofenzywę 
między Dniestrem a Chrystynówką. Jednakże 
«wszystkie jego usiłowania pozostały bez poważ- 


nego rezultatu, z wyjątkiem prawego skrzydła, 


jak się należało |gdzie nasze wysunięte oddziały muslaly sle co- 


fnąć. 
Na froncie bolszewickim SpokOk 


Wojska Denikina o 220 kim. od Moskwy, 


Wiedeń, 10. października. 


cepesz iskrowych przednie straże Denikina sto- 


pia już tylko o 220 kim. na południe od Moskwy. W 
tTelef.) (fr.) Ze Sztokholmu donoszią Wedlei Moskwie pannie silne zamizszanie. 


Przychodzi 
ciągle do nowych zamachów. Szczegółów brak. 


Moskwa powstaje przeciw bolszewikom. 


Wiedeń, 10. października. iz Rewalu wybuchło w Moskwie powstanie 5GCy= 
(PAT.) B. K. z Rotterdamu. Wedle telegramu |alno-rewolucyinc przeciw bolszewikom. 


Zwycęski pochód Kołczaka! 
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NIEMCY SA BEZSILNE? 
Odpowiedz marszałka Focha. 
Wiedeń, 10. października. 
((PAT.) „Telegr. Komp. tejegrafuje z Pary» 

Ża: Dzienniki donoszą. że marszałek Foch wygo- 
tował już projet odpowiedzi entesty pod alre- 
sem Niemiec. W odpowiedzi tej powiedz ano, że 
Niemcy pod żadnym warunkiem nie mogą powo- 
ływać się na bezsilność c^ do usunięcia wojsk 
niem eckich z Kuriandyi. Rzekomy fakt odmowy 
posłuszeństwa przez wojsko, nie może być uzna. 
ny za usprawizdliwienie ze strony Niemiec. 


Na gruzach Austryi: 
PRZESILENIE GABINETOWE W AUSTRYI. 


Wiedeń, 10. października. 

(Teleef.) (ir.) Przesilerie gabinetowe nie jest 
jeszcze załatwione. Rokowania są w toku. Chrze- 
Śściiańsko-społeczn' żądają usunięcia Bauera i roz- 
wiązania rad robotniczych czemu sprzeciwiają 
się socyaliści. Końcowe partrastacye mają się od 
być we wtorek. poczam nastapa rokowania w 
kwestyach personalnych. 


DĄŻENIA MONARCHISTYCZ. NA WĘGRZECH. 
Wiedeń, 10. październia. 

(PAT. B. K. z Budapesztu. Sprawozdawca 
dziennika „Ar Est“ mia! rezmowę g kierownikiem 
węgierskiej artvi rojalistyeznej, który ośw ad- 
czył, że celem partyt jest zaprowadzenie monar- 
chi, a nie wznowienie panowania Habsburgów. 
Na ogół życzy sobie partya zapewn é razwój We- 
gier w kierunku liberalnym i monarchistycznym 


r 


Poznań, 10. października. iwolska Kotczaka w okolicy Kardana. Na północ od 

(PAT.) Radio z Helsingforsu. Ostatnie komuni- linii kolejaw€j syberyjskiej zajęży wojska Kołcza- 
«aty bolszewickie potwierdzają, Że wojska czer- jka caiv szereg wsi i imjąsteczek. Na poludnie od 
wonej armii poniosły poważne straty — zaiówno drogi kolejowej opór wolsk Lenina został p'zeła- 
sa północy, jak i na Ukrainie zachedniej, w Sybe:-|many 1 Kołczak kroczy zwycięsko dalej naprzód, 
reyi i pod Dźwińskiem. 


SENSACYJNA AFERA WĘGLOWA 
W CZECHACH. 

Cieszyn, 10. października. 
(Teleł.) (w) Olbrzymią senzacyę wywołuje w 
Czechach w cłka ziera nadużyć przy wywózie 
węgla, w których te nadużyciach Spiritus moven! 
był urzędnik czeskiego biura wywozu i przywozu 
Vamhert. Można się spodziewać, że afera przybie- 
rze take rozmiary, że wkrótce całe wiczienie Św. 
Pankracego będzie zapcelnicae. Sqdzi1 śledczy 
stwierdził, że na cele xorrupcyi wydano 3,400.000 
ja kor. przeznaczonych na pizekupienie prezydyum 
RE a l c komisyi wywozu i przywezu. Za każdy niewyreł- 
Krwawy pogrom żydów w F astowie. niony formularz zaopatrzony pieczęcią płacono po 
Wiedeń, 10. października. |ciekałących z morza płomieni żydów strzelano. 50.000 kor. a pierwsza łapówka wynosiła 300.000 
(Telef) (u) Z Bukaresztu donoszą: Denikińcy| Qgółem zsinęło w tym pogromie około 2.890 ŻY- koron. W ten sposób wywieziono 3.700 wagonów 
urządzili znowu krwawe pogromy żydów w Fa-| dów . Przyczyną pogromów było podejrzywanie węgla. Certyfikaty wydawał sam Vamtert, P erw- 
stowie po wyparciu wojsk bolszewickich. Część! przez Denikińców żydów miejscowych o $ymna-|sza przesłuchanie jego trwało 8 godzin. Prawie 
żydów ze strachu zamknęła się w bóżnicy, sądzac, | (ye dla bolszewików i o szpiegostwo na ich rzecz jeaty personal biura wywozu i przywozu został u= 

że Denikińcy uszanuią to miejsce.Żołnierze jednak; Prowadzone. więziony. Ogółem uwięziono k:lkadziesiąt osób 
Denikina obiali bóźnicę naftą 1 podpalili, a do u-; 
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Poznań, 10. października. 
Poznań, 10. października. (PAT.) Radio z Amsterdamu. „N. J. Herald“ 
|. (PAT.) Radio z Paryża. Posuwanie się na-|donosi z Omska, że Kołczak w ostatnich dniach 
»rzód wojsk Kołczaka na północ od Tobolska trwa! wziął do n'ewoli 15.000 bolszewików. 
w dalszym ciagu. Największe Sukcesy odniosły 
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DENTYSTA -- MINISTER I 8 MILIONÓW KOR. 
Cieszyn, 10. października. 

(Telef.) (w) Wszystkie pisma czeskie donoszą 
o rozpoczęciu się procesu p. Vrbensky'ego byle- 
go min stra, któremu dr. Koutek zarzmci? że obej- 
'mując urząd mia! 8.000 kor. długów a skłądejąc 
urząd ma 8,000.000 kor. gotówki. Vrbznsky był z 
zawodu dentystą. 


STRASZNE MORDY ŻYDÓW NA UKRAINIE. (skich. Znaleziono tam bowiem pisemne propozy- 
Wicdeń, 10. października. |Cye bolszewików postaw one Morganowi, które 
(Telef) (fr) Z Paryża donoszą: „Temps“ po- | brzmiały w ten sposób, że Morgan dostanie 
twierdza pierwotne informącye. że ochotnicy 1r.| WSZC/ie potrzebne koncesye i ułatwienia w za- 
mii Denikina dopuszczali się w Jekaterynosławiu | mian za to, że ożywi przemysł rosyjski. Starali 
. Charkowie strasznych okrucieństw na żydach. Się Oni także o pozyskane króla automobilowego 
Rozgrywały się tam okropne sceny. Żydów wy- | Forda. 
ciągano z pociągów |] masakrowano, 
RUCH SPISKOWY PRZECIW BOLSZEWIKOM | 
WZMAGA SIĘ. | | 
Wiedeń, 10. października. | 
(PAT.) B. K. z Berlina. „Ves. Ztg.“ donosi z 
Kopenhagi, że ruch przeciwko belszewikom, któ- i 
ry doprowadził do spisku kadeckiczo w Moskwie Sulat szwedzki w Moskwie i zrzcowali tam toz- 
i do zamachów dynamtow. szerzy się eoraz har. | Mate przedmioty wartości 12,000.000 rubli. 


KOMUNIŚCI CZESCY GROŻĄ STRAJKIEM. 


Wiedeń, 10 irii Cieszyn, 10. października. 

viedeń, 10. października. |O uwolnienie Mury. — Prasa bolszewicka wzra 
(PAT.) B. K. Berlina. „D. Ally. Ztg.* donosi ista, ~ Zbojszewi aty legion syberyjski. 

ze Sztokholmu: Ministerstwo spraw zagrar. cz- CT (wi Tak. wiadomo wawźęnienid cy 


nych zawiadamia, że bolszewiey napadli na KON- | kiem przebywa od dluższegn czasu Muna acesz 
+ LE ©) CLT , ~ ia 


towany po udowoch esiu mu konszachiów z Beia 
Kunem. Oheerie orzanizacye bolszewiekie w Kla- 


NAPAD NA KONSULA SZWEDZKIEGO 
W MOSKWIE. 


dziej. Dotychczas wykonano Już 16 ramachów rar dne, Piłznie i innych miastach wystapil kate- 
na kierujące osobistości kojszewickie.  Sławny| FLOTA ar og NA WODACH ko ernen żądaniem RT W A r 


k nia Muny, w przeciwnym razie, grożą strajkiem 
! Wach 10. października. |pexyszechnym. Charakterystytznem jest, że we 
(Telet.) (Fr.) Z Genewy donosa: Angielskie i wszystk ch większych ośrodkach fabrycznych 
franelskje akręty. wojenne na wodach fińskich 0- |jsiniee prasa Folsrewieta, która zupełase śmialo 
trzymały polecenie pozostania tam przez rime. występuje. Wielka mndrieje noxładaią bolszewicy 
ca w legiomie czeskim Ra Syberyi, który ma wróe'ć 
Kopenhaga, 10. października. GOLTZ? WYCOFAŁ SĘ Z ROSYI. | de kraju i któreye kerownikiem jest dr. Ruriezka. 
(Telef.) (r) Organ Burcewa „Obszozeie zre Wiine, 10. paździcrmika. | Wśród bolszewików ezeskich jest wieiu adwacąo 
pisze, że w przedstawieciclstwie boiszew.ek'em (PAT.) „Letuwa” pisze: Pisma nmiemicekie do- |tów, urzędników ; inteligeneyi. 
w Nowym Jorku zdemaskowano powody uległo- |noszą, że do Tylży przybył gəneral Goltz że 
ści bolszewików wobec miliarderów amwvkań- szaber 


malarz łotewski Peters należy do ofiar tych za- 
machów. 


BOLSZEWICKIE PAKTY Z MILIARDERAMI 
AMERYKAŃSKIMI. 
O ożywienie przemysłu rosyjskiego. 
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Wegry w przededniu donłosłych wypadków. | ea Iro Poa Malucha. z Arsia SRA" 


zesem, Patelskiego ze Lwowa, Jaroszewskiego 2 
węgierska stoi w przededniu doniosłych wypa- Krakowa wiceprezeszmi, fuzje pr. Zien bed ,. 
dków politycznych. | Bobrowskiego sekretarzami. — Nastąpiło sprawo- 
zdanie prezesa głównego Zarządu Związku pocz- 
towego p. Wielińskiego z Warszawy i obrady w 
sprawach Ściśle fachowych jak: place i umundz- 
|rowania służby, policzenie lat woiennych praco- 
waikom pocztowym, sprawa unifikacyi personalu, 
poczem w drugim dniu obrad przystępiono ùo 
sprawy aprowizacyi personału pocztowego. Rc- 
|ierent stwierdził, że .Jna podstawie *stnfejących 


Praga, 10. października. 
(PAT.) Czeskie Biuro prasowe donosi z Presz- 
burga: Wsdług doniesień z Budapesztu republika 


Z całego świata, 


PRAWDY I PLOTKI O WILSONIE. 
Wiedeń, 10. października. 


becnie w Paryżu w sprawie Rjeki. Udało mu się 
uzyskać koncesye korzystne dla Włoch. Szczegó- 
ły nieznane. 


* (PAT.) BK. z Frankfurtu. „Franki. Ztg." dono- KS. AOSTA NA D SONA, ik | rozporządzeń, wydanych przez ministerstwo a- 
si z Nowego Jorku, że Wilson uległ wypadkowi Wiedeń, 10. październ m ; Piowizacyi obowiązane są starostwa aprowizo- 
lekkiego udaru. (PAT.) B. K. z Medyolanu. Ks. Aosta u m| wać konsumy pocztowe. 


Wiedeń, 10. października. Się na dłuższy czas za granicę. „Popolo d‘ Italia" | Po kilkuzodzinnaj debacie "ucht ionman ca 

(PAT.) B. K. z Hagi. „Courant“ donosi z Wa- |Pisze, że ksłqże poszedł na wygnanie. Przed wy- Í oye następującej treści: i 
szyngtonu, że lekarz chorób nerwowych dr. Der- padem z kraju odbył om dłuższą konierencyę Zii T Zebrani delecai stwterdzkją, że SiAn aprowi. 
can odnośnie do pogłosek, jakoby Wilson był u- „ży | zacyjny wśród piętnaście tysięcy rzeszy pracov ni 
Mysłowo chory, oświadczył, że Wilson czuje się POWSTANIE TRYPOLISU | ków pocztowych iest katastrofalny | że w nabii- 


zdrowym i subiektywnie ma się dobrze. 3 szym czasłe z braku pożywienia i opału znajdą 
Wiedeń, 10. października. a i Aati pr Bo i ; 


` i się pracownicy pocztówi w przymusowem polc- 

(PAT.) BK. z Paryża. Prezydent Stanów Zje- Włosi cofają się na całej A 3 | żeniu, zaprzestania pracy, zwracają się tedy z a. 
dnoczońych Wilson zażądał od swojego lekarza, Wiedeń, 10. r” ADR v (pelem do rządu o zaradzanie złomu podkreślatac, 
by mu pozwoii! zjawić się na wewnętrznej ame- (Telef.) (u) Z Rzymu donoszą drogą na Lu- | żę zprowizacya kolelarzy odbywa sle prawiid'o- 


gano, iż w calym Trypolisie wybuchło PoWSta-: wg, podczas gdy pracownicy cza alai 
nie przeciw Włochom. Sformowały się oddziały | analogiczne obowiazki służbowe Senie ii A 
ZASTĘPCA WILSONA. tubylców, które wystąpiły zbrojnie przeciw wło- | stou. 
Wiedeń, 10. października. |Skim woiskom kolonialnym. w odłrócz.| Rezolucyę tę wysłano telegraficznie na Na- 
(PAT.) B. K. z Wersalu. Specyalny sprawo- | SU zażądał " Rzymie natychm.astowej pes CY | czelmika Państwa, rrinistra poczty, ministra apro- 
udawca dziennika „Echo de Paris“ donosi z Wa-|Sdvż włoskie oddziały vie naporem woISK PO- | wizacyi, do marszaika Seimu p. Trąmpczyńskieco 
Szyngtonu, że wicesekretarz Marschall przez ne- wstańczych cofają się wszędzie. i do prezydenta dyrekcyi poczt we Lwowie. 
wien czas interimistycznie będzie sprawować u- 
rząd prezydenta Unii. 


fykańskiej konierencył pracy. 


STAN OBLĘŻENIA W ZAGŁĘBIU SAARY. 
' Poznań, 10. października. Obłed svoński. 
MISYA WŁOSKA W PARYŻU. (PAT.) Radio g Paryża. Gras" = ir Az EE E. 
Wiedeń, 10. października. |daoer wydał onegdaj następującą odezwę? ) go- | nal TM m 
(Telef) (tr.) Z Genewy telegrafują: Dzienniki |dziny 4 popołudniu panują na ulicach Saarlui roz- ku | ol Gai aaóaw i 
donoszą, że do Paryża przybył generał Garibaldi z ruchy. Obrabowano wiele sklepów. Funkcyona- beż py o atak Róg ię 
misyą rządu włoskiego. Oświadczył on, że żałuje, ryusze kolejowi strałkują. Do st su przyłączyła | krytyczny”, wykazujący ni mniej, ni więcej, iak 
iż nie był w Riece. Gdyby był na miejscu D' An- się część robotników metalowych jutro ma strajk tylko, iż e weai kis aż ua. 
numzja, byłby postąpił tak samo, jak on, byłby je- wybuchnąć w całem zagłębiu Saary. By utrzy- T Pia kde i Ra datsz 1 
dnak użył tylko ochotników, a nie wojsk regular- |mqać porządek i spokój generał jako naczelny PASA deńcy| Tatarom, Wielkickdan A E aE 
nych. D* Annunzio przez wciazaręcie oddziałów re- |rządca zam'ebia Saary ogłosił 5 w oblężenia W | szmscŚwia. dezybniwsicstena T a. dł? 
gularnych sprawił Wiachom kłopot, pozatam ie- | Zagiębiu. Po godzinie 9 wieczorem nie wolno PY zrąelitąk Natai kańwicsenuje AiforsMaftućż Mies 
dnak cały naród stoi za D' Annunziem. Na zapy- komu, kto nie posiada służbowego pozwołenia Wyż ses swoje „uczone wywody“, w których odkrywa 
tanie, czy Włochy byłyby gotowe wdać się w |chodzić na ulicę. Dalsze rozporządzenia zostaną | rzeczy, mogące być dziełem iedynie człowieka o 
wojnę W razie potrzeby, odpowiedział Garibaldi: |wydane najkrótszą drogą. niezbyt zdrowym rozsądku. 
Jeżeli będzie potrzeba, będziemy stę bili nawet z Nie interesują nas oczywiście maiaczenia bio- 
djabłem, chcieliśmy mieć Riekę I zatrzymamy ją,| STRAJK REWOLUCYJNY W PORTUGALII. graficzno-literadkie, których poważnie traktować 


bo chcemy być w Rijece. Włedeń, 10. października. nie można. Pragniemy zwrócić uwagę nad iedna 
(PAT.) B. K. Z Madrytu. Podróżni WTACAJĄCH | tylko rzecz. Czy Syoniści stracili iuż wszelkie tv- 
BĘDZIEMY MIELI RJEKE*! z Portugalii opowiadają, że w całym kraju W» |czycje taktu? Czy im brak zdrowego rozsądku. 


Wiedeń, 10. października. |bucht Strajk rewolucyjny. Monarci Sci idą ręka w 
(Telef.) (fr.) Z Berna donoszą: Tittoni. bawi o- rękę z innemi partyami przewrotowemi. 
A ZA. PAY RZEZ RZECZY aaee © ETER m AREST "RAWY NAA 


a CERZE ia 
? 


© p e ; 7 1 Pr: dalece, że 
p Fah'ar dej patryotycznej głowy i ręki i to tak , 

l. l. l. W MNE Legi noeg, władze wojskowe rie məgą się zrzec nawet to- 
Lwów, 11. października mocy naszych młodzintkiza dzieln: ch skautów. 


3 Władze wojskowe skwa;liwie korzystają z 
Dowództwo Okręgu (Generalnego eż zakk puircecy tak M S. O. ja< i legit “r biet, ponia waż 
orzesyła następujący komunikat: 


3 ś t? przez nizprzyjazną czę © prasy nazwana ,r'a- 
Pewien odłam prasy lwowskiej prowadzi od; „„ u D a T ; M - 
sksrad: > » 1 barJz» ważrych cz: rnośzi 
inż k : : ki Me i | skarada“ pani wieie ı w s rn 
PRE Sar kampanie Ema aA. wojskowych z całem zrożamieńicm i poświęce- 
nia r dziorniejsza. i. apie ze-stuszz| 14M Się ku pon x Ak 76. ka 
i ast te f sza, Ri A ze wojskowe nie o nic 
nym zapałem stwierdzało się, iż kobiety-lezionistki GA SŁAW dłu km się złe, 
r. „chwilach ciężkich dla Lwowa spełniły 23 cznej gotowości i chęci do służby Legii kobiet, nie 
tnie swoje zadanie, a dziś stara się je ośmieszv ji T ami ¿ 
dlacges. Krak Pólska”na dak wojska 1SKIE tylko, że Fapomogą własnymi środkami tę ważną 
sy Wi we czynności Legii ko-| | Itucye ate postawią pod oskarżenie sądu w zi 
im M pi w w me >, więc| skowego bezwzględnie każdego, kto legionistkę 
APG Ę” PA, i P E e Legii H RSE jas JE a R aa A 
i 3 yázeni SU | w służhie wy ér stawiać będzie. — Za- 
kobiet o jakichś bliżej nieokreślonych celach, dla Eka p Kraśnicki. ię E 
których istnienie tej Legji iest niewygodne. | (Dziwić się należy, że aż "ak dlugiego czasu 
Nowo organizujące się Państwo Polskie wy- było trzóba, zanim D. O. G. zdecydowało się 
magalo w początkach ofiar od wszystkich, a tak-| zająć głos w tej sprawie. — Przyp. Red.). 
że od kobiet i dzieci. a społeczeństwo lwowskie z ni j 
dumą będzie sję chlubić po wszystkie czasy. że 


któryby pouczył ich, iż dokonywanie cudacznych 
cksperymentów biograficznych na osobie wieszcza 
musi wzburzyć do glębi każdego Polaka Omu- 
wiany artykuł „Mickiewicz synem żydówki* jest 
cennym przyczynkiem do działalności syonistów 
w Polsce i ilustruje dosadnie, jak syomiści pracują 
nad złagodzeniem tarć rasowych i relkijnych w 
Polsce. / 


D 


Pa zamknieciu rumeru. 


SAMUELS ZABAWI W POLSCE 6 TYGODNI. 
Warszawa, 10. października. 
(Telef.) (m) Szef misyi angielskiej Samuels o- 
świadczy] w rozmowie z dziennikarzami, że po- 
zostanie w Polsce jeszcze przez 6 tygodm i żs 
materyały swego ślsdztwa odda władzom w Lou- 
dynie albo też ambasadorowi  angielskizmu w 
Warszawie, 


SZALBIERCZE MACHINACYE GIEŁDOWE 
W WARSZAWIE. 
Warszawiu, 10, paźdz ernika. 
(Telef.) (m) Depiero beenie wyszly na jaw 
| autentyczne przyer%ny niebywałej kaussy, któr, 
dbserwowanó w Warszawie w bieżącym tygo- 


ceamar EA W M AE Z O ZOZ ZZ O ZE ZZ O W Z A O OAZA DA TA aar 


Lobiety i dzieci polskie krwią własną hojnis rezla- Urzędnicy pocztowi Małonalcki dniu. Kiika warszawskich demów bankowych o- 
ną utwierdziły polskość tezo grodu. w obliczu konieczność zasrzestania pracy |trzyrrało z Wećnia telegramy o zapetrzebowz - 

Patryotyczne nasze społeczeństwo mie zdała 2,00, / {mu kilkudzieseciu miliorów rub'i. które rzekomo 
I mie może zapomnieć, jż |wowskie kobiety nie Lwów, 11. października. |pnjały być notrzehre rządowi austryackiemu čo 
tylko jako santtaryuszki wśród wil i meki praco- W dniu 27. i 26. z. m. odbyl sie w Krakowie| uskuteczsies a wypłat w Berlinis, Dnia tego ru- 


wały dla Ojeryzmy, ale także skoro zasyta po-|rjard delegatów pracowników peezinwych x ca-|ble a 104 uedniezły sie 86 170 mik. e godzinie 12 
trzeba chwyciły za karabin, by zbydlecoryn, hzt-|łei Malopolski, Śląska Cieszyńskiego i Ziemi Kie-| w połudne, ahy następnie o 142, gdy wiadomość 
damakom rzucić gromkie sowa wie damv nasze'|ieasiet. awa ©xkazała sie fałerywa. "maść zsawu na [ll 
zemi". Na obszarze lvszawskty: sprawy i innye- Zebtranycn powitał w sórdeczńych słowaen| marek. Transakcye te nrzyniosły niektórym do- 
Sv Państwa Polskie ulozły niewatpliwie r"ia-|arzczes Koła mielscowego p. Herbst, paezern pom bkortowyw  rulienowe dochody a innym 
nie na lepsze, ale wyinazają, jak poprzednie «aż |stapiono do wyboru prezydy um. znowu wielkie straty, 


2... 6 „OAZFTA PORANNA" 
MATACTWA CZESKIE W SPRAWIE PLEBI- 
SCYTU. 

Cieszyn, 10. października. 
(Telef.) (w) „Pozor“ zamieszcza gwałtowny 
atak na Polaków za to, że przygotowują się do 
plebiscytu w ten sposób, iż uzbrajają już obecnie 
iudność na czas plebiscytu. Ponieważ w okres'e 
przeprowadzenia plebiscytu ma być ną -te nac" 
spornych zaprowadzona milicya pisma czeskie > 
występują przeciw takiej mlicyi, co jest zupełnie| , Rektorat szkoły politechnicznej we Lwowie ù 
naturalne z ich punktu widzenia, gdyż większość g RE y posade ROSĄ przy %ate- 
ości stanowi tem samem  milicya |dTZe Dudowy kola! Żelaznych. 
i ea GF “ "Archiwum wojskowe we Lwowłe w dawnych i; 
j koszarach ul. Jabłonowskich 4. 5, inc wszelkie- 
i lgo rodzaju pamiątki wojskowe odnoffkące się do 
BRONTRA; ASKA półtorawiekowej przeszłości Galicyi pod zaborem 
Repertuar Teatru miejskiego. austryackim. Biuro archiwalne mieści się w parte- 
í W sobotę, dnia 11 b. m. o godz. 3.30 popeł. 
— przedstawienie dla młodzieży — „Śluby pan eń- 


rze, prawe skrzydło pałacu. 
(PAT) Misya Polskiego Czerwonego Krzyża 
skie“, komedya w 5 aktach Aleks. hr. Fredry. 
W sobotę, dnia 11 db. m. o godz, 7-mej wie- 


wyjechała z Warszawy na front w celu porozu-| 

a P> 7 lC- | mienia się ze sowieckim Czerwonym Krzyżem w 
azorem „Cnotliwa Zuzśnna”, operetka w 3 akt. aprawis wymiany jeńców i zakładników zabr1- 
Jana Gilberta. j nych przez bolszewików na Białej Rusi i Ukrain € 

W: niedzielę, dnia 12 b. m. o godz. 3.30 popol. |; w sprawie Polaków internowanych w Rosi. 

»o raz 8-my „Podjazd nieprzyjacielski", kroto- (Telef.) (m) Samarytanki polskie z Ameryki. 
ehwila w 3 akt. WŁ Jastrzębiec-Zalewskiego. „ |Do Warszawy przybył pierwszy oddział <amary- 

W niedzielę, dnia 12 b. m. o godz, 7-mej wie- | anek polskich z Ameryki w liczbie 20. Przydzie- 
ezór po raz 9-ty „Sułkowski”, trazedya w 5 akt. | fono łe do państwowego komitetu pomocy dre- 
Eiefana Żeromskiego z p. Robertem Bóhlkem w | ciom. Samarytanki będą pracowały w ochronkach 
voli tytułowej. iip. instytucyach. A 
| Szkolno-handiowy okret polski. Załajona w 
celu popierania żeglugi i spraw z nią związanych, 
„Liga Żezlugi Polsk*si'* zakreśliła sobie szeroki 
program działania. W gronie członków Ligi pow- 
stała myśl wybudowania I-go okrętu szkolnego, 
któryby lednofzaśnie był owrętem handlowym. 
Odbyte przy udziale fachowców narady doprowa- 
dziły do ustalen'a typu okrętu, przyczem nakre- 
lono plan działania dla osiągnięcia tego celu U- 
tworzono Komitet budowy. — Biuro Komitetu 
mieści sie w lokalu „Ligi Żeglugi Polskie“ przy 
ul Marszałkowskiej 63. 

Polacy, przehywałący w niewoli lapońskiej. 
Chociaż Polska nie prowadziła wojny z Japo- 
nią — to przeciż w rezultacie woiny Światowej 
znalsźh się Polacy w niewoli japońskiej. Dostali 
eie oni tam z austryackiego pancernika „Kaiserin, 
Elisabeth“, który został zabrany przez Japofczy-| 
ków wraz z załoga. wśród którei byli nastepujacy | 
imarynarne Polacy: Grzywa, Gil, Harmata Janko-' 
wski, Królewicz, Matoga, Sarna, Sypiński, Stanek, 
Tarnowski, Tracykiewicz, Szmidt, Obóz ich znaj- 
duie się w miejscowości Conogahara, a chociaż | 
Japończycy obchodzą <«'e z nimi dobrze, to prze-' 
~ież jako obywa*els polscy powinni jak najszybcej, 
odzyskać wolność. i 

(Telef.) (m) Zagadkowa Śmierć konzula duń- 
skier0, Warszawa. Budzi tu wielką senzacyg 
śmierć sekretarza konsulatu duńskiego p. Stefana | 
Michalskiego. Sa dwie wersye tej śmierei, Jedna 
twierdzi że zachodzi samobójstwo, druga zaś, że 
ma się do czynisnia z zabójstwem. Polcya pro-. 
wadzi Śledztwo. 

» (Telef.) (r) Poseł włoski w Warszawie Tot1- 
massini oświadczył dziennikarzom, że ze :>rawąq 
polską zaznajemuł się jeszcze w czasie przed woj- | 
ną we Wiedniu, gdze wchodził w skład pos "stwa 
włoskiego. Prasa polska zdaniem posła radajè o 
wypadkach we Włoszech mylne informacye, a 
dzieje się to z tego powodu. że informacye :!dą 
przez Wiedeń : Berlin. Zadaniem poselstwa bgdzie 
bezpośrednio informować dziznniki polskie o tern., 
co się dzieje we Włoszech. 

(Telef.) (m) Angielskie wydanłe pism Reymon- 
ta, Razem z Władysław. Reymontem, który po- 
wrócił z kilkomiesjęcznej wycieczki do Ameryki 
pizybył do Warszawy Amerykanin George Pal- 


nie. 

Wnioski osób prywatnych, napływające do 
Sejmu, a obciążające komisye i referentów, jak 
zwracają uwagę z kół sejmowych należy przesy- 
łać na ręce posłów odnośnych okręgów, którzy 
znając stosunki miejscowe, mogą z przesłanczo) 
materyału zrobić więcej odpowiednie i więcej ce- 
lowy użytek. 


Repertuar teatru wodewilowego ` (Gmach 
al Ossolińskich l. 10). 

W sobotę, 11 październka o godz. T-mej wie- 
tzór: „Figle rzezimieszków'*, sketch; balet; „Ta- 
jemnicze mieszkanie”, krotochwila Engla; „Hania 
płacze, Jaś się Śmieje", operetka Offenbacha. 

W niedzielę, 12 paźdz ernika o godz. 4 popoł.: 
€zwórka z „Czarnego kota“: prawdziwa Józia 
Borowska, Oleś Olesławski, Henio Domański, 
Mea Mara; „Przed sądem“, rzecz w ! akcie. 

W niedzielę, 12-października o godz. 7.30 wie- 
zzór: „Hania płacze, Jaś się Śmieje”, operetka 
Offenbacha: balet; Tajemnicze mieszkanie”, kro- 
tochwila Eng!a; „Figle rzez'mieszków“, sketch. 

W poniedziałek, 13 października o godz. 7.30 
wieczór: „Dziesięć cór na wydaniu“, operetka 
Bouppego z baletem; „Huśtawki“, rzecz Śpiewna 
w 1 odsłonie; „W koszuli”, bomba z franc.; „Od- 
prawa“, farsa. 

Repertuar Teatru Rozmaitości (ul. Sza 
szkiewicza 5, nabrzeciw żandarmeryi): 

Od wtorku 30 września do 5 paźdz. 1919 c 
dziennie o godz. 7.30 wizczór: 1) „Podstęp, 
gcetsh E. Matterna. 2) Część koncertowo-baleto- 
wa (pp. Milska, Szymulska i J. Rygier). 3) „Gab'- 
net ministrów“, szkic satyryczny A. Starkmana ! 
Ruiwida w jednej odsłonie. 4) „Pekna Helena", 
parodya operetki Offenbacha w 1 akcie. 


` 


„Casino de Paris“ — Lwów — uf. Rejtana l. 3. 

Czwórka w „Czarnym kocie“ od 9/10: „An- 
tek i Kantek“, dyalog humorystyczny w interpre- 
łacyi Domańskiego i Olesławskiego. Wizya 
babuni, w interpretacyi Bobrowskiej. Msa Mara 
Indra. Siostry Marsano. 


OZ POZO ZA 


WYSOKI SEJM RACZY UCHWALIĆ MEDAL 
ZA KRZEWIENIE EPIDEMII, A MINISTERTSWD 
ZDROWIA RACZY GO NADAĆ MAGiSTRATO- 
WI LWOWSKIEMU. 

(PAT.) Delegacya ministerstwa sztuki I kul- 
tury w Krakowie zwinięta. Ministerstwo kułtury i 
sztuki w Warszawie zwinęło Delegacyę w Krako- 
wie, a jej agendy poruczyło tymczasowo namie- 
stnictwi we Lwowie (Departament XIV). Wobe 
tego we wszystkich sprawach, które należały do 
zakresu dzialama powyższej Delegacyi. należy 
sie zwracać do Departamentu XIV namiestnictwa 
zmllopjiskiege we Lwowie. Sprawy rewindykacy: 
zkbytków należą do kampstencyć Blura prac kon 
gresowych, (Wydział dla-rewindrkacyi na b. za- 
bór austryacki) w Krakowie, hotel Krakowski. 

Generalny Delegat rządu, dr. Kazimierz Gle- 
cR wyjeżdża dziś w mocy na łuspckcyę do Jaro- 
sławia i Przemyśla. 

Z powodu otwarcia Wszechnicy wileńskiej 


ryce. Puttman zawarł umowę w sprawie wyda-. 
nia dzieł Reymonta w języku angielskim. Jako 
pierwsze dźiełlo wyjść mają w przekładzie angicie 
skim „Wampiry“, à potem „Zimowe noce”. 

Merszałek Foch zostanie przyjęty w poezet 
ezłonków akademii umiejętności. 

(zet) Płlerwszy Śnieg. W Monachium spadł 
wczorać pterwszy Śniag. — Trochę za wczefnie! 

Cholera w Krółestwie Palskiem. (PAT.) W 5-) 
statnich driach notowano kilka wypadków chole-' 


peszę do Uniwersytetu Stefana Batorego w Wil- | 
iszą pisma krakowskie 


mer Puttman, który pragnie zapoznać się z Pol-| 
ką i wiadomości o Polsce propasować w Ame-| 


Wy, 4375, 


Pokłady węglowe w Sądecczyźnie. Jak doto- 
w Sądecczyźnia odkrytó 
znaczne pokłady węgla. Przed kilku dniami zje 
chali geologowie dr. Wiktor Kużnar i Eugen. Ja- 
błoński z Krakowa, którzy stwierdzili, jż 30 me- 
trów w głąb terenu w Niskowej, znajdują się 
Lierwsze pokłady doskonałego węgla, szczegól- 
niej nadającego się do celów przemysłowych. —- 
Obydwaj geologowie zabrali z sobą próbki do 
doświadczeń i analizy, poczem wydadzą swoją 
opinię. Właściciel pokładów, przemysłowiec Rze- 
miński czyni zabiegi w kierunku rozpoczęcia wstę« 
pnych robót eksploatacyłnych. 

(y) Nowa gazeta rosyjska w Warszawie. Pod 
redakcya H. Ledkiewicza, wychodzi w Warsza- 
wie tygodnik polityczny p. t. „Biiduszczeje”. Ce- 
lem jego jest informować społeczeństwo polskie 
o nowi Rosyi narodowej i wyjaśniać spory rosyj- 
Sko-ukraińskie. 


Bł, p. dr. Majbaum. W Niemczech zmarł nie- 
dawno wybitny uczony żydowski rabin dr. Maj- 
baum, którego prace z zakresu politycznej histo- 
ryi żydowskiej odznaczają się szczególną tenden- 
eya syonistyczną i przycężkm stylem. 

(—) Pokutujący duch Austryl, Wczorał spro- 
wadzona na policyę na żądanie okręgowezo sadu 
karnego, muzykan*a Salomona Kosza, licząceza 
50 lat, zamieszkałego przy ul. Skarbkowskiej, jalse 
poszukiwanezo do sdbycia kary, trzy tygodn'a- 
wego avesztu za cszustwo. Sprowadzony Kosz zi- 
protestował przeciwko sprowadzaniu go do odhy- 
cia kary, podające, że skazany został jeszcze przez 
władze austryacke za to, iż rzekome ułatwiał sy- 
rewi pobyt na dezercyi w czasach anstryackich 
Kosza odprowadzono do więzienia sądowego, — 
Jeśli tłumaczenie sprowadzonego jest prawdziwe, 
to rzeczywiścia podziwiać należy biurokraty»m 
austryacki, do którego nie do*arła jeszcze wiado- 
mość, że obecnie żyjemy w Państwie Połskiem. 

(—) Schwytany włamywacz. Jana Dydiuva, 
ficzącego 16 lat, przytrzymał wczoraj Władysław 
Romanowski w chwili, gdy uciekał z jego miesz- 
kania przy ul. Wincentego Pola 1. 12, do którego 
sie włamał z kolegą swym, ubranym w mundur 
wojskowy. Sprawcy włamania przygotowali ao 
wyniesienia garderobę wartości 8.000 koron. Nie 
zdołali isj jednak wynieść, bo właściciel przeszko- 
dził. Dydiuka, który nie jedną już kradzież ma na 
sumieniu, zamknięto narazie w aresztach policyj- 
nych. 

(—) Poznane futro. W Komarnie przed kilku 
dniami skradziono Jędrzejowi Panasowi i Szcze: 
panowi Kutemu garderobę, wartości 6000 kor. 
Wczoraj na pl. Solskich Marya Nowicka poznała 
skradzione futro Panasa u Władysława QGawlika 
i zażądała stanowczo tegoż zwrotu. ŹŻadamie No- 
wickiej wprawiło Gawlika w taką złość, iż udc- 
rzył ja nawet laską po głowie, wskutek cezeso 
sprawa oparła się o policyę. Gawlik zeznał na mo- 
icyi, że futro kupił za 500 kor. od handsłesa, Sa- 
lamona Marguliesa. Wezwany handełes zaś podst. 
że kupił futro od żołnierza, zamieszkałego przy u! 
Kleparowskiei 1. 75. 

(zdPodczas bójki w restauracyi został Maryan 
Grüner, liczący 38 lat, robotnik w magazynach 
kolej., raniony bagnetem w klatkę piersowa. W 
stanie bardzo groźnym odwieziono go do szpitala. 
gdzie wkrótce zmarł. 


' OMUNIKATY 


Muzeum tm. Ks. Lubomirskich zamknięte jest 
dla zwiedzających z powodu robót, połączonych 
z rozszerzaniem dotychczasowego lokalu j z cał- 
kowitą reorganizacyą Muzeum. Z gabinetu rycin 
i biblioteki podręcznej korzystać jednak można 
codziennie, wyjąwszy niedziele i święta, od godz 
12 do 1. E 

Wystawa zbiorowa dzieł artysty-mnAarza Da. 
mazszo (Kotowskiego) zostanie otwarta w salo- 
nach Towarzystwa Sztuk Pięknych (w Muzen 
Przemysłowem, wejście od ul. Waleryana Łuka» 
sińskiero) 12. bm. © 11 przedpoł. 

Tlczestnicy pierwszej załogi w szkole im. Slen- 


kiewicza (w noc z 31. października na 1, listopada 


1918) nadeślą pod adresem: J. Przepilińska, Lwów 


(ul. Szeptyckich l. 32 po 8 ker. na wykupno odznak 


pamiątkowych. 


Wieczór Monłuszkowski „Koła muzycznego“ 


syndykat dziennikarze 'krakowskiah wysłał? de-iry azyatyckiej w Ładzi, w Kowlu i Garwolinie. odbędzie się dziś w małej sali gal. Tow muzyce. 


j 


<a WMA 2 


— mmm nk 


at, 


375. 


aego o godz. 730 wieczorem. Dla członków wstęl 
wolny, nadto mają prawo do jednego biletu za po- 
towę ceny. 


Ogólny wiec obywatelski, odbędzie się 12. b |B 


m. o godzinie 10 przedpołud. w Sali Sokoła Ma- 


cierzy. Przedmiotem obrad będzie dyskusya nad | Rý 
stanu | j 


referatem: Niebezpieczeństwo oslabenia 
„osiadania narodowego we wschodniej Małopol- 
scè, i zastanowienie się nad Środkami zaradczymi 
przeciw masowej emigracyi do innych dzielnic 
t'olski urzędników i innych obywateli dla uzyska- 
nie lepszych warunków egzystencyi. Wiec zwo: 
uie Komitet obrony uarodowej wraz ze Stałą De- 
'egacyą pracowników państwowych był. zaboru 
uustryackiez0. 

M. K. E. ostrzega. Miejskie zakłady elektrycz- 
te zwracają się do P. T. publiczności, szczegolnie 
zaś rodziców, by pouczyli swoje dzieci, że czepia. 
ie się, jak również jeżdżenie na stopniach : zde- 
izakach wozów tramwajowych mogą być powo- 
dem nieszczęśliwych, a nawet śmier'elnych wy- 
padków. Zarazem zwraca modpisana dyfrekicya 
uwagę, że winni przekroczenia tych przepisów 
bezpieczeństwa, będą pociągani do odpowiedzial. 
ności przez organy policyjne, za dzieci zaś będą 
adpowiadali rodzice. 

Stała Delegacya pracowników państwowych, 
zawiadamia, że począwszy od 13. bm. posiedzenia 
Wydziału delegatów do Stał. Delegacyi i zastęp- 
ców delegatów powiatowych związków odbywać 
się będą każdego poniedziałku g zodz. 6 wieczo- 
rem w lokalu St. Del. (Kuchnia wojenna, pasaż 
Mikolascha, I. p.), na które to posiedzenia oso- 
bnych zaproszeń nie będzie się wyśyłać. 

Sodalicya Maryańska Panów przypomina ze- 

ie towarzyskie 13, bm. o godz. 6 w. 

Podwieczorek artystyczny staraniem „Pracy 
narodowej kobiet odbędzie się 12 bm. w salach 
hotelu krakowskiego. i 

W niedzieję 12. odbędzie się zbiórka Komitetu 
Opieki nad żołnierzem polskim (OŻP). Puszki ad- 
bierać można dziś przed i popoludniw w biurze Ko- 
mitetu, ul. Kilińskiego 1. 


Na mocy uroważnienia Ministerstwa ko- 
lei żelsznych z 2. b, m. zmieni: się w myál 
stanowień punktu 4., $ 2. regulaminu ruchu z r. 

na czas nadzwyczajnych stosunków, pre 
a stałych wskutek przepełnienia magazynów ka 
iiowych we Lwowie, aż do odwołania, postano 
wienia § 81 , regulaminu ruchu, dla wszystkich 
dworców kolejowych we Lwowie, jak nastę uje: 

Znosi się postanowienia § 81., punkt 1 
tegulaminu ruchu co do terminu dla wykupywa: 
nia listów przewozowych na wszystkich dworcach 
kolejowych we Lwowie. 

Polegające na tych postanowieniach taryłó 
we przepisy wykonawcze tracą swą ważność. -- 
Odbiorca jest obowiązany każdy list przewozo. 
Wy w przeciągu 48 godzin po otrzymaniu zawie- 

omien a o nadejściu towaru wykupić i towar ze 
s'ecyi w powyższym okresie czasu całkowicie 
zabrać. 

i 2) Kolej może przesyłki, do 48 godzin pa 
zawiadomieniu z jakiegokolwiekbądź powodu nic 
wykupione i nie zabrane, złożyć na koszt i od- 
powiedzialność odbiorcy na plac ch stacyjnych 
poza magazynami albo urzędownie sprzedać. Z3- 
wiadomienie nadawcy i odbiorcy o zamierzonej 
sprzedaży jest niepotrzebne. 18268 

Dyrektor kolei państwowych: 
Barwicz 


Zawiadomienia. 


, Mam zaszczyt zawiadomić P. T. Publiczność, że 
mole skiady wędlin przy ul. Piekarsk'ej 22, pl. Ber- 
nardyńskim 2 i ul. Pańskiej 11 zostały po zupełnem 
odnowieniu otwarte na nowo i zaopatrzone we wszel- 
kiego rodzaju świeże wyroby musarstcie. 


135 JÓZ F NOWAK. 
Sn 
K 


zakup: prócz dotychczas zakupionych, je- 
szcze kilcaset wagonów ziemniaków z Ma- 
łopolsk: , ewentualnie z radomskiego lub 
lubelskiego, z natychmiastową dostawą. 

, Oferty przyjmuje mieiski Zakład apro- 
Wiza.yjny Lwów. 18262 


Miejski Zakład aprowizacyjny, Lwów. 
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„GAZETA PORANNA” 
NRDESŁANE. nie wiadomości niezupełnych lub nieścisłych i nie- 
w | ZGŁOSZENIE Państwowej Centrali Dewiz transakcyi, 
SAEY LSY OVI [oraz wpływów dewiz będzie karane w drodze ad- 

[| aS. a 5 : r : . : 1 

spieszy do „MPOLLA* by zobaczyć i usły , ministracyńnej karą aresztu do 3 miesięcy, wzgię- 
poż S bria nowość da sezonu, Ó-akt. E dnie grzywną do 50.000 marek. Prócz tego warto- 
operę filmową p. t $% ści, stanowiące przedmiot przekroczenia ulegaią 


Ż Y D Ô W R A "Kaa 


j wedie słynnej opery Halevy'ego. Odśniewane zo- 


a :tają sola: soprancwe (Rachela), tenorowe (Elea- i ; | Kursa Państw. Centrali De wiz. 
zar), basowe (Kardynał) przy udziale chóru. Począ-. A M 


Notowania w markach. 
Kurs przerachowania w kar. niestempl. 52*—. 
Warszawa, 10 październikx. 


s A ae 


= z zk = Z: FEE Funty szterl. 147 — 

PODZIĘKOWANIE. e e 31%) 

Do głębi wstrząśnięta ciosem, jaki mnie i moje | Franki francuskie sA 

dzieci spotkał z powodu śmierci nieodżałowancj pamięci Frani. szwajcarskie 65 

najukuchańszego męża i ojca śp. Maryana Ranolta, dxię- | Franki bałgijskie i 

kuję jak najserdeczniej tym wszystkim Przyjaciołom, Ko- | Lirv w 

legom i Znajomym, oraz Dowództwu okręgu iinii kole- | Ma ki fińskie „9 

jowych, którzy uczcili passięć przedwcześnie zmarłego, | lei rumuńskie 5 

oddając mu ostatnią przysingę i zasyłam im z głębi roz- | Lewy bułgarskie | 00 

paczą przejętego serca: „Bóg zapłać!*. Fi reny holenderskie 15:5 

5 Wdowa z córkam?, K rony szwedzkie 8 15 

= nA Korony norweskie Las 

: | Korony duńakie 7:40 

| Marki niemieckie 14 — 

yz | Korony austryackie 55:— 

Koreny czeskie 10U — 
a Gielda lwowska: Waluty. 

` J00 merek. polskich 185— 192 — 

j Ruble RE i a bł 210 230— 

5 i. uble carawie po rubli — — 

Waluty zagraniczne 2000 po 509 rubi 210 230— 

e na zh z i A s c rahna L=1 TEUN ky 

trzeba zarejestrować.: | awiskie (po 1005 TU 90— 

z Y 250) aa E- 

ROZPORZĄDZENIE CENTRALI DEWIŻ. |Kiibowaśte ts, 1600) B 8 

s jrzywny (po Ż00 i wyższe) 16-—- 22— 

Warszawa, 10. października. Wypłata na Warszawę 185:— 195: — 


(PAT.) Ogłoszono rozporządzenie Państwowej 
Centrali Dew-z o rejestracyi zagranicznych walut 
i papierów proczntowych. 

Na zasadzie rozporządzenia Ministra Skarbu | a 4 
p uvoze Pafswowei Cereali Dewe, Pa Kursa gieldy Ilwowskiei. 
i ao A yy a niniej em a Kr Lwów, 10 października. 
rejestrowai alut i walorów zagranicznych wi Waluta Koronowa. 
którejkolwiek z następujących postaci: 


|| 
; RE k Akcye ra sztuka (Wiseznie z kuponem bieżącym). 
1) banknoty, bony skarbowe i inne papierowe, z > a aa: KAŻ 


(Wartość nominalna oraz ostatuia dywidenda). 


Rata bankowa. 
Stopa lombardowa P, K. P. 6%. 


2) weksle przekazy i czeki, płatne za granicą, 


: Bank polski dla rolnictwa, handlu i prze nysłu 

PRĘGI kredytowe na rachunkach bie-| 400 —24 3) 535— 
żących w bankach zagranicznych, oraz należności: | 320k ludowy 200—10 250 -- 
u osób i firm, mających siedzibę za granica, RA a HO 
4) otwarte iredyty zagraniczne, zabezpieeczo- | Tow. akc. Zieleniewski 200—0 600 — 
ne iakiemikolwiek wartościami, | ow. akc. Wang 200—0 » a 
5) otwarte akredytywy towarowe firin zagra- Tow. akc. Przeworsk 1000— 2000'--- 
; | Tow. akc, Rakszewa 4200—13 300: — 
nicznych, - | lwowski akc. Zakłśd zastaw. 400—14 460' -— 
6) pap ery proezntowe i dywidendowe zagra- | Tow. ake. iabr kart 200—0 250— 
niczne, z wyjątkiem papierów rosyjskich, austrya- | Tow. akc. Choderów 200—0 325- — 

ckich i węgierskich. bat: og stał age ARIE 
i ia pow ank hipoteczny gatic. 5— — 
A Bo zarejestrowania i yższy ch walut obo- Bank przemysłowy 400—-28 400— 6 6 — 
wiązane są wszyslikie osoby i firmy w Państwie | Tow. akc. browarów iwowskich 500-—59 TIO — BW- 
Polskiem, posiadające waluty i walory w sumie | Benk ziemski kredytowy galicyjski 400—24 505:-— 515: — 
ogólnej nie niższej, jak 2000 marek polskich, po- | polskie Tow. handlowe 200—/12 A M2 
5 A T akc. Gafota 200—0 37— —— 

dług wartości kursowej ina, OJ 

Do walut zagranicznych nie zalicza się rubli ge Dry" |od 

rosyjskich, oraz niestempłowanych banknotów | 10W- kred. gal. ziem. 4: pn Pe w, a= 


108: -- 
109-— 
107:25 


109 

mio 
10525 
10850 10959 
10450 105 » 
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Tow. kred. gal. ziem. 4 pro. 
Bank kraj. gal. 4 i pół pre. 
Bank kraj. gal. 4 pre. 
Bank hip. gel. 4 i pó! pre. 
Bank hip. gal. 4 pre. 
Bank kred. ziem. 4 i pół pre. 
Bank bip. zemei. 4 i pół pre. lur 25 
Bank polski dla handlu i przem. 4i pół pre. 105— 
Obligi za 100 kor. (bez kuponu bioż.) 
107 — 
104 -—- 
102 50 
101:50 


Banku Austryacko-Węgierskiego. Należytości w 
walucie koronowei wymienione wyżej pod pun- 
ktami 2—5, podlegają reiestracyi i Państwowej 
Centrali Dewiz. 

Deklaracye winny być do dnia 31. październi- 
ka br. przesłane w liście poleconym do Państwo- 
wej Centrali Dewiz (Warszawa, ul. Bialańska Nr. 
10—12) lub złożone w jednym z oddziałów Pol- 
skiej Krajowej Kasy Pożyczkowe? za odpowied- 
niem pokwitowaniem. 

Wszystkie dane, kttóre będą zakomunikowane 
Państwowej Centrali Dew'z, zostaną przez nia zu- 
Żytkowane z zachowaniem tajemnicy handlowej. 

Wszystkie transakcye wyszczególnionemi wy- | a mame 
żei walutami i walorami dozwolone Sa jedynie | 
wówczas, gdy jednym z kontrahentów jest Poiska | 
Krajewa Kasa Pożyczkowa. lub jeden z hanxów 
prywatnych kttóre prowadz.ć będą handel waju- 
tami z zezwołenieni Państwowej Centtrali Dewiz o go 
i których spis będzie ogłoszony. „Rewera“ match rozstrzygający z Pogonią. Bliż- 

O %ażdem otrzymaniu walut obeych z zazra-| szę szczezóły i skład Pogoni podalmy iuiro. B- 
niey lub e wpływie dewiz na rachunki posiadane | jety po zmiżonej cen.e są iuż de nabycia w cuer- 
za granicą, nalsży” bezzwłocznie zawiadamiać |ni p. Botsehka. . 

Państwową Centralę Dewiz, lub iedną z jej filii. „Pogoń* I B wyjeżdża w niedzielę © godz. 7 

Niezadeklarowanie walut do rejestracyi poda-|rans do Rzeszowa. Przeto gracze: Jużak. Olear 
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Komun. Banku kraj. 4 i pół pre. 
Komun. Banku krai. 4 pre. 

Koleje lokal. Banku kraj. 4 pra 
Pożyczka kraj. z r. 1893 4 pre. 
Poż. kraj. z r. 1908 4 gro. (szkoina) 
Foż. kraj. z x. 1913 4 i pół pra 
Foż. kraj. z r. 1914 4 i pół pre.: 


Poż. m. Lwowa zr. 1895, 1900 i 19i1 4 pre. 93— 


Listy zastawne za Sto kor. (bez kuponu biażąc.) 
ńroniia sportowa. 


„Rewera*—„PogSń" I A. W niedzielę 12 bm, 
dz. 4 pap. bez względu na pogodę rozegra 


f 
i 


Ber. 6. 


czyk, Romaniszyn, Tarczyński sen., 'Owsionka, 
Hora, Juras, Trolka, Szankowski, Wadas, Krucz- 
kowski, Wolak, mają stę stawić o godz. 7-mej ra- 
mo na dworcu. Prowadzi Tarczyński sen., kapitan 
drużyny Owsionka, zast, Juras. 

„Lotnicy* S. K. S. 0:4. Drużyna drugiego 
parku lotniczego z Włodzimierza Wołyńskiego 
rozegrała w niedzielę ubiegłą zawody w Stryju 
ze Stryjskiem Klubem Sportowym. Jest to druży- 
na posiadająca w swym zespole kilku graczy nie- 
ałych -— brak jej jednak zyrania a przedewszyst- 
kiem dyscypliny sportowej. Za dużo gry faui, za 
wiele wykrzykników — czasem niestety wprost 
mlicznych, czego nawet rozdrażnieniu z powodu 
otrzymania bramek przypisywać nie można. 

O S. R. S. świadczy Systematyczna praca 
nad podniesieniem poziomu gry, rokuje nadzieje, 
że młoda drużyna zastąpi wkrótce w zupełności 
„ dawną stryjską „Pogoń“. 

Biorący w zawodach udział pp. podporuczni- 
ey Miciński i Sobolta wywiązali się znakomicie 
z zadania. 


Za wiersz nonpareillowy K 1—. Dro- | 
bne ogłosz. od wyrazu K —'30, tłustym 
| drukiem K —'60. „Naceslane“ lub „Ne- 


krologia* za wiersz nonpareill. K 3*—. 


T ET PREA. ER TODO WE "PZEY YIAPYONĄCI ma == 
> Ea fk AŻ ARE | AASZYNA do pisania "EFR e 
KINO NOWOŚCI ul. Legionów 5. § | Rem ngatoni = FABRYKA MASZYN I 
wyświetlaTragedye ży ia rabina z zakrytem pismem || FH 


Wykieta Rarhela | 


Niezwykłe wykonanie. Film i artyści warsz. 


DET ENER POTOP T E SST ESE 
{] 18244 A 


PG SADY I PRACE 


Korespondentka biegle pisząca na maszynie, 853 CZAS | 


aaraz przyjęte — „Motor“ Kop rn ka 54. 


H KUPNG, SPRZEDAŻ, ZAMIANA # 


2 kasy kontrolne 
tanio do sprzedania 
WARSTATY MECHANICZNE KAS 
KONTROLNYCH 

Ulica Lindego 3. — Jawerski. 1381 
aiamaa eaea aa 
Szafa sklepowa do sprzedania. Szkielski, Lwów, Osso- 

lińsk'ch 10. 13 


Sprzedam miękki jasny garnitur salonowy — j dalnię o- 
rzechową — materac sprężynowy, wannę 1as.adową, 
lampy naftowe i gazową, wieszadła na ubrania, karni- 
sze drewniane, lustra, ramy lustrzane, stare krzesła, 
kufry, kosze — ul. Św. Zofii 50, Il. p, drzwi 5, mie- 
dzy 2—6.. 1389 


Kupię willę w okolicy Stryjskiego Parku. Zgłoszenie p: d 


„Rychło* do Admin 1387 


Futro męskie kangurowe sprzedam. Friedrichów 7, pię* 
tro Il, drzwi 12. 1317 


Wi la i kamienica w śródmieściu do sprzedania Wia- 
domość od godz. 1 do 4 po pol, ul. Grunwaldzka 1. 
Preyer. 1376 


f MIESZKANIA, LOKALZ, SKLEPY M 


(poszukuję 4—5 poksi z kuchnią, z komfortem. Zgło- 
szenia pod „Hojne wynagrodzenie* do Admin. IA 
Wieczornej“. 1388 


Foszakuję mieszkania z 3—4 pokoi z kuchnią. Kom- 
fort i elektryka pożądane, lecz nie wyn:agane, EwWent. 
pośrednictwo wynagrodzę 5U0 papie.osami. Żgłoszenia 


do Admin. pod H, Z S. 1375 


f ROZMAITB 


t-o wydzierżawienia kuchnia w pierwszorzędnym lokalu. 
Zgłoszenia z warunkami do Admin. pod: „Nowość“. 
Również nłatniczego katolika poszukuję. 1348 


Nakladem „Spółki <kcyinej wydawniczej“, 
Druiaon; Spółki Prasa“ ul, Sakela 4. 


FAZETA PORANNA.” 


Ze strzelonych przez S. K, S. bramek przy- 
pada "na Martyniego trzy — ostatnią czwartą 
strzelił doskonale jak zwykle prawy łącznik — 
Nenn g. 

Wyścigi woiskowe w Tarnopolu. Dnia 28 z. 
m. odbyły się w Tarnopolu pierwsze polskie wy- 
Ścięi woiskowe. Pogoda sprzyjała, tłumy widzów 
zebrały się na torze. Do biegu stanęły pierwszo- 
rzędne konie francuskie pełnej krwi i kilka koni 
polskich, a mianowicie; Dowbór. ogier półkrwi 
rotmstrza Adama Lada-Bieńkowskiego, nabyty 
w Strutynie u p. Jerzego Janowskiego „Rezent*, 
wałach półkrwi, 5 letni, własność p. Jerzego Ja- 
nowskiego ze Strutyna, „Marna“ („La Marne") 
klacz 8 letnia półkrwi ze stadniny Kołodzicjowie- 
ckiej, własność p. Maryi-Jehanne Wielopolskiej 
Janowskiej ze Strutyna, „Sowa II“, klacz pôl- 
krwi własnego chowu p. Kaźmierza Kańskiega z 
Fołotek 1 „Lida“, klacz półkrwi barona Horocha. 

Walki były bardzo zajmujące. W pierwszym 
Meen w którym starłowały najlepsze konie fran- 
euskie (9 koni ogółem), pierwszą magrodę, wśród 


OGŁOSZENIA 


w dobrym stanie | 
do spr'ecdiania. 
Wiadomość w Admini- 
stracyi „Gaz. Wieczornej" 
ul. Sokoła |. 4. 18183 |$ > 

jt Rok założ. 1804. 


ODNOWIĆ 
PRZEDPŁATĘ |! 


Oddział? III. BUDOWA 


R a" iż pr 


UBILER I ZŁOTNI 


WŁAD. DYDEWICZ 
LWÓW, p'. HALICKI 7. 
kupuje i sprzedaje złoto, 
srebro, brylanty i wszelką 
biżuteryę oraz przyjmuje 
wszelkie reperucye. Zamó- 
wieniazprow korespon entką 


FILIE: 
w Krakcwie 
w Czerniowcach 
w Tarncopciu 


Kantor wymiany 


Rezerwy 


A 


tł A z m Kd 4 ARN 
L « ko 
4 it PA R t s t EA Wa 


{É W KRAKOWIE, LWOWIE I SANOR 
TOWARZYSTWO ARCE. Telef. 2060, 196. 


Oddział 1. BUDOWA MASZYN: Maszy- 
ny parowe, pompy, Maszyny wodo- 


ciągowe, kompresory i 
Oddział II. KOTLARNIA ; Kotły paro- 
we różnych systemów i wielkości. 


i KONSTRUKCYI ŻELAZNYCH: Mo- 
sty kolejowe, drogowe, konstrukcye 
dachowe, hale targowe. 

Oddział IV. BUDOWA WAGONÓW: 
Wagony osobowe i towarowe wszel- 
kich typów, Cysterny, Wozy dle tram- 
wajów elektr. i konnych, Wózki dla 
kolejek polow. „leśnych i górniczych 


ZASTĘPSTWO dla urządzeń T 9 
a G - wiertniczyci „ESHAPE 
HraKów, <I. Zwierzyniecka I. 30. e 2 Telefon 3476. 


ROT "Galiyiski 
Bank Hipoteczny WB LWOWie 


22,812.900 K 


lombarduje I 
sprzedaje 


Pożyczkę Państwową, 


Nr 4875_ 
frenetycznych oklasków otrzymał naimimiej obsta- 
wiony w totalizatorze: „Dowbór”, jeżdżony przez 
właściciela, rotm. Bieńkowskiego.Drugą otrzymał 
„Regent, jeżdżony przez właściciela p. Jerzego 
Janowskiego. Trzeci przyszedi do mety, pyszny 
koń generała Leandri „Lapin“, jeżdżony przez 
por. Lamarziere. 

W VI biegu, pierwszą nagrodę wzięła „S0- 
wa I“, śliczna klacz, ieżdżona przez właścic'ela 
por. Kaźmierza Kańskiego, drugą „La Marne", 
prześliczna skargn. klacz, jeżdżona przez męża 
właścicielki p. Jerzego Janowskiego. 

W szalenie trudnem „Cross country" na 3500 
metrów przyszedł pierwszy „Evo'ene“ pelnej 
krwi klacz hr. de Danremont, jeżdżona przez wła- 
ściciela, drugi „Regent“, jeżdżony przez właści- 
ciela p. Jerzego Janowskiego, zaledwie o pół dłu- 
gości. a daleko z tyłu trzeci: „Iglesias“ generała 
de Champeaux, klacz pe!nei krwi. 

Słowem odniosły polskie konie pełny sukces, 
ku żywemu zadowoleniu widzów cywilnych i 
wojskowych. 


| 


POTTER 


aj 
| Kamuni*atyi no kronice ts wiersz 101: 
pareillowy K 5—. Do ortoszañ uniasz: 


czać sią maiących w numerach świątacz., 
sobotnichi Wsdzidn d>ołacz ty 1) sra. 


EEK" 


WAGDAHŚ 


posers 


Oddział V. ODLEWARNIA ŻELAZA 

i METALI. Odlewy bndowlanei ma- 

t p. szynowe podług własnych lub nade- 
słanych modeli do 10-ciu ton w je- 
dnym kawałku. 

Oddział VI. BUDOWA STATKÓW: 
Statki rzeczne, parowe i motorowe, 
łodzie, barry lądowe i rzeczne, pa- 
rowe i motorowe. 1737 


MOSTÓW 


. BAGRY LĄDOWE 

Spe pGINOŚĆ oLa cEGIELK. 

Oddział VII.MASZYNY WI% TNICZĘ, 
KOTŁY, WYCIĄGI i ŻURAWIK. 


S>ółka handl.-przemysło- 
wa i biuro inżynierski: 


E E E E E T T S EE | 


Bkcyjny 


a 


EKSPCZYTURY: 
w Stanisławowie 
w Podwołoczyskach 5 
w Nowosiei.cy 


5 procent. PolsXtą; 
kupuje I sprzedaje wszelkie f 
papiery wartośc owe i monety po naj 


dokładniejszym kursie dziennym, nie licząc żadnej prowizyl. 
JUdziela wszelkich Iinformacył co do pewnej i korzystnej lckzcyi kapl- 
dtałów. — WsSzel ie kupzny i wyosowane pzpiery wsrtościcowe 
|wypłaca się bez potrącenia prowizyi i kosztów. — Bezpłatne p zeglądanie 
| numerów losów i innych papierów podlegających losowaniu. Ubezpiecze..ie lo 
SÓW przed stratą z powodu wylosowania. 

, s i rzyjmuje wkładki na rachunek bieżący od 
Oddział denozytowy Eco K począwszy, wydaje na wkładki 
ksłążeczki. — Kwoty do 2869 K wypłaca bez wypowiedzenia. — 


SCHOWRKRI DEPOZYTOWE 


(SAFE DEPOSITS) 
w kasach stalowo-pancernych do wyłącznego użytku depozytaryusza pod własnym jego 
luczem, gdzie bezpiecznie i dyskretnie przechowywać można papiery wartościowe, 
dokumenta i kosztowności. Przedruku nie płacimy: 


RPK” 


aithi 


Redaktor sëczeiny Dr, ROGER BATTAGLIA 
redaktor odpowiedziany JERZY KONARSKL 


' Zastegca redaktora naczelnego | 


